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LĄSK
Z a zd ro s n y  m ą ż

U s i ł o w a ł  z a d u s i ć  ź c n ę
K A T O W IC E , 7. 3. Zamężna 19-let- zbrodni prokurator polecił przepro­

w adzić dochodzenie w try b !e postę­
powania sądowego.

t mi.-chu doKonal Sofncr na tle za- 
zd iości o sw ą p r z jy o jn ą  żonę, któ­
ra uzyskała separację, Sofner noto­
wany jest w  policji jako notoryczny  
złodziej.

nia E lżb ie ia  Sofner z Katow ic II (ul. 
C ynkow a 12b) zaw iadom iła policję, 
że jej mąż, bezrobotny 24-ietni Hen­
ryk Sofner, z którym ma separację, 
usiłow ał w podstępny sposób pozba­
w ić ją  życia.

Pod pretekstem udzielenia jej w aż­
nych w iadom ości w yw ab ił ją z domu  
na przechadzkę i kiedy znalazła się 
w  lesie pod G iszow cem  Sofner rzu­
cił się na nią i począł ją dusić ręka­
mi za gardło.

Ostatnim i sitami Sofnerow a w y r­
w ała ąi.ę * jego rak i uciekła.

Pierw szej pomocy udzielił jej le­
karz, który w ystaw ił zarazem św ia­
dectw o stw ierdzające dokonanie za­
m achu. Pow iadom iony o usilow anej

O d b y ł się
Z ja zd  W eteranów

w  Katowicach
K A T O W IC E , 7. 3. W  sali Dom u  

O św iatow ego w  Katow icach odbył 
się w  niedzielę Zjazd delegatów O krę  
gu ślą sk iego  Stow arzyszenia W ete­
ranów  b. arm ii polskiej we Fran cji t  
udziałem i5 u  delegatów i około 100 
gości. Stow arzyszenie w ykazuje  
znaczny rozwój i liczy obecnie 24 
kół na Śląsku z 10 w łasnym i Sitan- 
darami. W yw iązała  się obszerna dy­
skusja. Ustępującem u zarządow i u- 
dzielono jednom yślnie absolutorium, 
przy czym  zebrani postanow ili Wyoo- 
ry now ych w ładz Stowarzyszenia, 
odroczyć do 10 b. m.

Morderstwo 4 kobiet
Ż o n a ,  t d r k a  i 2  s ł u ż ą c e  g e n . K o z i c k i e g o

ofiarę potw ornego m orderstw a

*hłnń'Ąia. Jdfs lĄ/fi y  i/utt.al/t, C.

M A R Z E C
S Ł O N C E

dolska nawiązuje stosunki
z  narodow ą Hiszpanię

Polska misja handlowa w Burgos
( N A I )  B U R G O S ,  7 .3. P r z y b y ła  

t u t a j s p e c ja ln a  m is ja  e k o n o m ic z ­
n a  z  P o ls k ',  a b y  z b a d a ć  m o ż liw o ­
ś c i  s to s u n k ó w  h a n d lo w y c h  m ię ­
d zy  H is z p a n ią  n a ro d o w ą  a P o l­
sk ą . |

M i s j i  te j p r z e w o d n ic z y  b. m i­
n is t e r  p r z e m y s łu  i h a n d lu ,  M a ­
r ia n  S z y d ło w s k i.  M i s j a  z w ie d z i i

B u rg o s ,  S tn a m a n k ę  i  in c e  m ia s ta .
P r a s a  H is z p a n i i  n a ro d o w e j w y ­

r a ż a  z a d o w o le n ie  z p r z y ja z d u  m i ­
s j i  i  z a z n a c z a , że je s t  o n a  z n a ­
k ie m  b lis k ic h  i  p r z y ja z n y c h  sto­
s u n k ó w , ja k ie  n a s t a n ą  w  n ie d łu -

W  n ie d z ie lę  w  m ie s z k a n iu  g en .  
S t a n is ła w a  K o z ic k ie g o  w  S k i e r ­
n ie w ic a c h  p r z y  u l.  P iłs u d s k ie g o  
14 u ja w n io n o  p o t w o rn ą  z b ro d n ię ,  
k t ó r e j o f ia r ą  p a d ła  ż o n a  g e n e r a ­
ła , je g o  5 - Ie t n ia  c ó r e c z k a  o ra z  
s łu ż ą c a  i  b o n a.

G e n . K o z ic k i  p o w r ó c ił  w  n ie ­
d z ie lę  ra n o  ze  s z p it a la  d o  d o m u  
i z a s ta ł d r z w i z a m k n ię te . M im o  
d łu ż s z e g o  d o b ija n ia  s ię , n ik t  n ie  
o d p o w ia d a ł.  G e n . K o z ic k i  w e z ­
w a ł  w ó w c z a s  ś lu s a rz a ,  k t ó r y  o -  

t w o r z y ł  d r z w i.
Pc- w e jś c iu  d o  m ie s z k a n ia  g e ­

n e r a ł  w r a z  z t o w a rz y s z ą c y m  m u  
ś lu s a rz e m  z o b a c z y ł s tr a s z n y  w i ­
d o k . W  p ie rw s z y m  p o k o ju  n a  p o ­
d ło d z e  w  k a łu ż y  z a k r z e p łe j k r w i  
le ż a ła  ż o n a  g e n e r a ła  l  s łu ż ą c a .  
O b ie  m ia ły  c z a s z k i ro z p ła t a n e  
u d e r z e n ie m  s ie k ie r y .  W  n a s t ę p ­
i e  m  p o k o ju  n a  łó ż k u  le ż a ła  bez  
ż y c ie  5 - le t n ia  c ó r e c z k a  g e n e r a ła

D o c h o d z e n ie  p r o w a d z ą  w ła d z e  
ś le d c z ę  c y w iln e  i  w o js k o w e .

N a  p o d sta w ie  s y t u a c ji z n a le z io -

głębokim  snem, nie podejrzew ając, 
że za  chw ilę padnie tiupem .

G. -u S ta n isław  K o zick i, któ ry w 
niedzielę po w rócił ze szpita la  i  pierw

n y c h  z w ło k , m o żn a b y  o d tw o rz y ć | g'ży“  stw fe rd z irs tra s z n ą *  zbroanię do- 
p rz e b ie g  s b ro d m : -rd - io a n s  J a n ó w  konan,  w jego domtli jeBt tak  
s k i s j  o lat w  m ie s z k a n iu  g e n e ra ła  w strząśnięty stra tą  rodziny, że na-  
-  k u c h n i. N a d  ra n e m , k ie d y  w s z y  *

g im  c z a s ie  m ię d z y  F o ls k ą  a  H is z -  2 fc<mą.
Z b r o d n i d o k o n a n o , ja k  s ię  z d a ­

je .  w  m -cy z c z w a r t k u  n a  p ią t e k .  
P o n ie w a ż  g e n . K o z ic k i  b a w ił  w

p a n ią  n a ro d o w ą .
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S p r z e d  o ł t a r z a  n a  s z u b i e n i c ę
N esamowity ślub w kaplicy więziennej

T O R U Ń , 7. 3. W c z o ra j o g. 6 -e j i plicy w ięziennej odbył się oertiuo- 
ra n o  k a t B r a u n  s t r a c ił  n a  d z ie -1  niał ślubu. U dzielił go kapelan w ię- 
d z iń c u  w ię z ie n n y m  3 4 - le t n ie g o ; zienny w  obecności naczelnika i 
F r a n c is z k a  W ię ck o w sk ie g o , n o to - j strażników .
ry c z n e g o  m o rd e rc ę  i  b an d ytę. P o  Podobno w szyscy b y li w strzą śn lę- 
w y r o k u  sk a z u ją c y m  n a  ś m i e r ć ; ci w  chw ili, gdy skazaniec pow ta-

acy tw ardo spali, ordynans z s ie k ie ­
r ą  W rę k u  w sz e u ł do m a łe g o  p o k o i 
k u , gd zie  .p a ła  s łu ż ą c a  O lc z a k ó w -  
na. W id o cz n ie  p ie rw sz e  u d e r z e n ie : 
n ic  b y ło  ś m ie r.e ln e , g d y ż  s łu ż ą c a 1 
z d ą ż y ła  je sz cz e  z e rw a ć  s ię  z  łó ż k a  
i  d o b iec do sp iż a rn i,  gd zie  p a d ła  
pod ciosam i s ie k ie ry . N iew ątpliw ie  
w o ła ła  ó ra tu n e k . Ś w ia d c z y  o ty m  
c 'Jtłs i ust, k t o rc  -s s t y g ły  w  p rze d  
ń m le rta y n r o k rz y k u .

W o ła n ia  O lc z a k ó w n y  w id o c z n ie  
z b u d z iły  g e n era ło w ą . Z e r w a ła  się  
o na z  łó żk a , n a  k tó ry m  u ie  zuac  
ś la d ó w  w a lk i  i  p rz e b ie g ła  10 m e­
tró w , d z ie lą c y e h  j ą  od p rze d p o k o ­
ju . T u  ro z e g ra ła  s ię  d ra m a ty cz n a  
w a lk a  ze  z b ro d n ia rz e m . C iiw y c it  
on g e n e ra ło w ą  za  le w ą  rę k ę , a  p ra  
w ą  z a d a ł ś m ie rte ln y  cio s  w  g’ ow ę. 
G e n e ra ło w a  b ie g n ą c n a  po m oc z łu  
żą cej, b y ła  o w in ię ta  w  k o łd rę , a  w  
rę k u  trz y m a ła  c ię ż k ie  .u ste rk o  r  
m e ta lo w e j o p ra w ie . W sz y stk o  to 
o d b y w a ło  s ię  w  b ły s k a w ic z n y m  
tem p ie. N a  k r z y k i m o rd o w a n y ch  
h o b ie t o b u d z iła  s ię  bona, P io t r o w ­
sk a , k tó ra  w y s k o c z y ła  z łó ż k a  i  
u c ie k ła  d o  ostatniego p o k o ju .

T u  dopadł ją  zb ro d n ia rr i  potw or­
nie zm asakrow ał. Pozostała tylko  

sp a la  ona

ra zie  nie jest w sta n ie  zeznawać.

M.ARCT
WARSZAWA. I. 
HOU/Y-SW.AT 15 
LEKTURA SZKOLNA 
KATALOGI 8EZFL

Dł. d iiia jrrz fb y ło

D z i ś  ś w . J a n a  B o ż e g o  

J u t r o  ś w . F r a n c i s z k i

W ię c k o w s k i o d w o ła ł s ię  d o  ła s k i  
P re z y d e n ta . W  sobotę w ie cz o re m

 ________  je d n a k  n a d e szła  w ia d o m o ść, że
1 — 18 I 3 -  34 P re z y d e n t ' z  p ra w a  ła s k i  n ie  s k o -  

1 ' ' rz y sta ł. W ó w cz a s W ię c k o w s k i zw ró  
cił się do w ładz w ięziennych ze sw o­
im ostatnim życzeniem : „Chciałbym
w ziąć ślub z matką mego dziecka". 
W fadze więzienne udzieliły sw ego ze 
zw oienia i w sobotę w ieczorem  w  ka-

0 G Ł O S Z E N I A  
D R O B N E

KUPNO SPRZEDAŻ

Maszyn y do p isa n ia  
Torpedo podróżne  

biurowe, arytm om etry  
T h a le s; duży w ybór 

m a szy n  okazyjnych. Sprzedaż —  
K u pn o  —  Rem onty. M aczunder, M a r­
sza łk o w sk a  83 tel, 700-05.

M E B L E

MEBLEFirma chrześci­
jańska ,L  i e ż- 

k o w s k i Nowy f a l i l
Duży wybór nowoczes* 

nych mebli gotówką —  ratami. Sztuki 
pojedyncze.

T e a t r
na Slqsku

R E P E R T U A R  T E A T R U  IM .  
S T A N  W Y S P IA Ń S K IE G O  W K A ­
T O W IC A C H :.

W to re k : g. 20- „R y cersko ść w ie­
śn iacza” i „ P a ja ce ” (opera z W a r­
sza w y ).

ś ro d a : g. 20 „T e k la ” .
C z w a rte k : g. 2o „K sią żę  N iezłom ­

n y ” (p re m ie ra ).
R E P E R T U A R  T E A T R U  K A T O ­

W IC K I E G O  N A  P R O W IN C J I:  
C H O R Z Ó W : w torek, g. 19 „T e k la ” 

(d la  bezrobotnych).

rzai: „ i nie opuszczę ciebie aż do 
śm ierci". „Panna m łoda" łk a ła  cały  
czas, a pan młody byt blady, jak  
śmierć. Po udzieleniu ślubu, małżon­
kom pozwolono przebyć pew ien czas  
ze sobą w  rozm ow nicy więziennej. 
Noc skazaniec spędził w  tow arzy­
stw ie kapelana, odbył spowiedź  
przyjął Kom unię św. Stracony został 
o św icie.

W MIKOŁOWIE
z a p re n u m e r o w a ć  „ A B C "  m o żn a  

w  k s ię g a r n i  p. M . B u r k o w e j  
(3 - g o  M a j a )  ,w  k io s k u  p. N it s z k i  
( D w o r c o w a ) ,  w  k io s k u  p. C h r o s t ­
k a  ( P l a n t y )  i  w  k io s k u  „ R u c h u "  

n a  d w o rc u .

s z p it a lu  n a k u r a c j i  i  p o w r ó c ił  
d o p ie r o  w  n ie d z ie lę  ra n o  —  m o r­
d e rs tw o  o d k r y t o  t a k  p ó źn o .

W e d łu g  p ie r w s z y c h  w ia d o m o ­
ś c i u z y s k a n y c h  w  t e j s p r a w ie  m o r 5-Ietm,. dziew czynka

d e rs tw a  d o k o n a n o  n a  t le  z e m sty  
o r d y n a n s a  g e n e ra ła .  M o r ń e r c a  i 
m ia ł z a m ia r  z a m o rd o w a ć  je d y n ie }  
żo n ę  g e n e r a ła  i c ó rk ę ,  p o n ie w a ż  j 
je d n a k  w  c h w ilę  p o  z a m o r d o w a ­
n iu  ic h  d o  m ie s z k a n ia  p o w r ó c iły  zaniechania w łasnego m yślenia I pod- 
d w ie  s łu ż ą c e , z b r o d n ia r z  p o z b y ł porządkow ania slę ja W e ii orgaiuza  

s ię  w  te n  sp o só b  n ie w y g o d n y c h  g  j j g j  
ś w ia d k ó w  z b ro d n i.

Zaopiekow ali się  nim  sąsiedzi n któ­
ry c h  przebyw a. G enerał liczy  45 lat. 
S zarżę gen eralską o trzym a ł niedaw ­
no i uchodził za jednego z n ajw a­
leczn iejszych  oficerów . P osiada pię­
ciokrotne odznaczenie krzyżem  V *r-  
tut! M ilita r i,  K rzyżem  N iepodleg ło­
ści, orderem  P olonia R estituta I V  
klasy, czterokro tn ie K rzy ż e m  W a ­
lecznych, i złotym  K rzy ż e m  Z asłu gi.

P ogrzeb o fia r b estia lsk iej zbrodni 
odbędzie się  prawdopodobnie w e śr®  
dę. _______________ __________

Dyskusja w Senacie
(OokoAczenle ze str. 1-ej)

B yliśm y św iadkam i 
ule m ający żadnego

W  c r.ły rn  m ie s z k a n iu  w id n ia ły  
ś la d y  g o s p o d a rk i ra b u n k o w e j  
m o r d e r c c w . Z r a b o w a li  o n i g o ­
tó w k ę  o ra z  b iż u t e rię .

O  d o k o n a n iu  z b r o d n i p o d e jr z a ­
n i  są - o rd y n a n s  g e n e ra le  2 3 - le t n i  
B r o n is ła w  J a n o w s k i i  je g o  żona. 
O b o je  z b ie g li ze S k ie r n ie w ic  w  
n ie z n a n y m  k ie r u n k u .  Z a  z b ie g a ­

n iu  tó z e s ła h o  l is t y  g o ń cze , p o d a ­
j ą c  ic h  ry p  p is y  w s z y s t k im  p o ste ­
ru n k o m  P P  w  c a łe j P o ls c e

H M E B L E  S S . . C
łowe. S y p ia ln ie. G abinety,  
S ztuki pojedyńcze w y­

tw orne meble ta p łie rs k ie  poleca f i r ­
m a eh.-ześeiiańska „C iężk o w ski” No­
w y  Świat 64 teł 3.4!) 85. W yrób  
w łasny. W a ru n k i dogodne.

2® W  spraw ie nadużyć
w inspektoracie w Pińsku

T E A T R  M IE JS K I W  B Y D G O S Z C Z Y
„ T y sią c  nocy i jedna".

K IN A  W  B Y D G O S Z C Z Y  
A P O L L O : „R om antyczny m ilio­

ner".
K R IS T A L : „Shertock H olm es i dr. 

W atso n ".
M A R Y S IE Ń K A : „B u z ia cze k ".  
K A P IT O L : „ Z a  zasłoną".

M C  D l  C  gotowe i na zamówienia 
r i LOLC w łasnego w yrobu pole­
ca  C h rześcijańska W yiw órnta K arv  
low ski I G orgas. ul. Św iętokrzyska 2

chrześcijań- 
C icżk o w sk i"  
K ry z ż y  12

^  MEB1E r *
r r l  P ła c  T rz e ch  

I-s z e  p iętro . pol®ca d u ż y  w y b ó r no  
w o cze sn y ch  m e b li W a ru n k i dogod  
ne. S z tu k i p o jed y ń cze.

|y je b !e  najsuchsze._ now oczesn e. sty
łow e, go tow e I na z a m ó w ie n ie  

n a lk o rz y s t n ie j W y tw ó rn i C h rz e ­
ś c ija ń s k ie j na m ie js c u . G rz y b o w ­
sk a  38 m. 3.

N 1E U D A Ł A  W Y P R A W A  
C H Ł O P C Ó W  

W  ostatnich dniach d w aj chłop-

0 M 0 R Z E
odbył się zjazd Syndykatu D zienni­
karzy Pom orskich. Rano o godz 9-ej 
członkow ie Syndykatu w zięli udział 
w nabożeństwie, poczym  zapoznali 
się z inw estycjam i m iejskim i. O  ąo- 
dzinie 12-ej w  sali Rady M iejskiej

te  szef obozu, 
stanow iska w  ż y ciu  państw ow ym , 
bierze udział w  pos.edzen-.u Rady  
M inistrów , i e  potJv.kret.arz stanu w  
jednym  z najw ażniejszych resortów  
pośw ięca się całk ow icie oracom  tego 
obozu. M am  głęboki po dziw  —  mów! 
sen. M ichałow icz —  dla ofiarnej pra ­
cy  pana premiera, ale trudno rządzić  
w  cieniu nao premierem. T rze b a  
stw ierdzić , że w śród tych. [turzy 
spra w ują w ładzę w  Polsce, nie ma 
w ielu  ludzi o  w ybitnej sile  c-iaralcte 
tu, Odszedł bow iem  jeden mąż epa- 
trznośc!ow v. a pozostało tysiące m ę - , 
2óW ftabacznoacłowych.

W  W IR Z E  _  
SPKZYCStiOŚCI

Jeszcze ostrzej w ystępu konserwa* 
tysta sen, B nitiski. Stwierdza on, i*  
organizm  państw ow y nie funkcjonu­
je  w  sposób należyty I spraw ny, a 
przyczyn a leży w tym , że konstytu­
cja znajduje się w  oderw aniu od rze­
czyw isto ści polskiej. Parlament nie  
reprezentuje w iększości społeczeń­
stw a w skutek w adliw ej o rd yn a cj wy 
borczej i niedopuszczalnych prakńfc, 
jakie m iały m iejsce w  czasie ostat­
nich w yboró w . O p inia publiczna, afe 
m ogąc się w ypow iedzeń, ucieka c if  
do demo istra c jl i  strajków . T eg o ro cz­
na d ysk usja  par!am ?.n;um r dow io­
dła, £e rząd nie m a jednolitego pro­
gram u

B y ł y  m i l i a r d e r  o k r a d ł  w o ź n i c ą
Trage dia rosyjskiego em igranta

J e d n y m  z e  s t a ły c h  m ie s z k a ń ­
c ó w  w a rs z a w s k ie g o  „ C y r k u "  je s t  
R o s ja n in  P o p o w . L ic z y  o n  o b e c ­
n ie  60 la t  i p o z o s t a je  w  s k r a jn e j  
n ę d zy , ż y w ią c  s ię  o d p a d k a m i,  
z n a le z io n y m i n a  u l ic y .  P e w n e g o  
ra z u  s k r a d ł  on  p a lt o  w o ź n ic y  M a ­
r ia n o w i Ł o p a c k le m u . O d p r o w a ­

d z i w  R o s j i  p r z e d w o je n n e j,  w ła ­
ś c ic ie la  o lb r z y m ic h  h u t  ż e la z n y c h  
n a  U r a lu .  P o p o w  p o  r e w o lu c j i  
b o ls z e w ic k ie j m u s ia ł  u c ie k a ć  i  z a ­
w ę d r o w a ł d o  P o ls k i.  T u  s to c z y '  

s ię  n a  sa m o  d n o  n ę d z y . B y ły  m i­
l io n e r  p o s ia d a  b r a t a  w  P a r y ż u ,  
k t ó r y  je d n a k  je g o  lo se m  w c a le  s ię

W  zw iązku z a rtyku łem  p. t. „N a ­
d użycia  sek re ta rza  In sp euto m tu w  
Pińslcu*, zam ieszczonym  w dzienniku  
„ A B C ” z d n ia  14 lutego 1938 rok u  
nr. 43 A , 1

N a  podstaw ie a r t  21 D e k re tu  w  ( 
p n e d m io cie  tym czasow ych przen i- cy  ch cie li iść  w śla dy „R o bin sona” i
sów prasow ych z dnia 7. 2. 1919 r. uciekli z dom ów rodzicielskich w
(D z. P ra w  n r. 14 poz. 186), n iżej Grudziądzu. Są io  niejacy: Franci- , u  j
podpisani: B enedykt B a rtn ic k i, Leon gzek B ojarski i St. Jakubow ski, któ- sokości 556.000 zł. R ad a _ ,
Ja n isze w sk i ł  E u sta ch y  K ra k , pro szą rzy w  dodatKU sw ym  rodzicom  za- się sp ra w ą d ług u w sam orządzie  
o zam ieszczenie nin iejszego sprosto- bra]; pew ne sum y pieniędzy, Chlop- 
w ania: _ 'c y  jednak daleko nie zaw ędrow ali, bo

a )  N iep raw dą Jest, że sek re ta rz  jcb ujęto już w  odległości około 2 l  
In sp e k to ra tu  W ła d y sła w  Suchocki, k |m M łodych robinsonów  odstawiano  
m ając 20o złotych pe n sji bardzo w e- do domów.-, gdzie oberw ali po skórze, 
scło zabaw iał się w tow arzystw ie «.„»-«««■ «-r«? n vfn \ i\ m r k
sw ych zw ierzchn ików : inspektorów  Z JA Z D  SblfNDYKATTLJ D Z IE N N IK A -
B artn ickieg o , K ra k a  i Ja n iszew skieg o  
a praw d ą jest, i s  sek retarz Suchocki

odbyto się oficjalne c M ^ c i e  zjazdu, i d ęqn o  Ro k o m is a r ia t u ,  g d z ie  m e  in t e r e s u je .  P o p o w  p o z o s ^ e
O brady ortranizacyine toczyły się po p rz y p a d k o w o  z n a jd o w a ł Się k u -  w  a r e s z c ie ,  o c z e k u ją c  n a  s p re w ęO brady organizacyjne toczyły się po 
południu w  Ratuszu, _a w ieczorem  
uczestnicy zjazdu b yli obecni na 
przedstaw ieniu „A n ty ch ry sta " w  T ea­
trze M iejskim .

D Ł U G I B . S T A R O & T Y  
K R A W C Z Y K A  —  N IE Ś C IĄ G A L N E  

Św iecie n /W . R ad a Pow iatow a u- 
ch w a liła  budżet n a r. 1988/39 w  wy-

ujm ow nla
w SE

pow. b. starosty pow. św ieckiego, 
St. K ra w czy k a , skazanego za nadu­
ży cia  n a 2 lata węzienia, a któ ry  
niedaw no temu w W a rcz a w ie  przed  
osadzeniem  go w w ięzieniu popełnił 
sam obójstwo. R a d a  pretensje w ydzia

p rz y p a d k o w o  z n a jd o w a ł s ię  
p ie c  b r a n ż y  ż e la z n e j,  C h a s k ie l  
M a r g u lie s .  P o z n a ł on w e  w łó c z ę ­
dze je d n e g o  z  n a jb o g a t s z y c h  lu -

s ą d o w ą , g d z ie  b ę d z ie  o d p o w ia d a ł  
z a  k r a d z ie ż  p a lt a  w a r t o ś c i  k i lk u  

z ło t y c h .

J B L I N

M C D I  C  poleca nowootworr.ons tlrma 
PICOLC Stanisław W yczółkow ski
Nowy 4 5  
Świat Nr. H J

Warsztat 1 eszno 1ÓI 
Warunki dogodne.

RÓŻNE

A.A.
m ienia  
m ate ria ły .

p r a c e

pobiera 160 zb.tych pensji i  że in ­
spektor B a rtn ic k i i  podinspektorzy  
K ra k  j Ja n isze w sk i w zabaw ach w 
tow arzystw ie Suchockiego n ig d y nie  
b ra li u d ziału ;

b ) niep raw dą j‘est, ie  u czynny pod­
w ładny p ła ci w eksle i d łu g i za swych  
zw ierzchn ików , natom iast praw dą  
jest, że Suchocki n ig d y nie p ła cił w e­
k s li an i długów  za sw ych zw ierzchn i­

e j niepraw dą jest, _że_ najw ięcej 
kom entarzy w yw o łały  im ieniny, któ­
re  Suchocki u rz ą d z ił w  jed n ym  z lo­
k a li publicznych, natom iast praw da  
jest. że o im ieninach, które urządził , 
Suchocki w jednym  z lokal, publicz-

(a ).

R Z Y  P O M O R S K IC H
W  B ydg oszczy w niedzielę

łu  pow. do K ra w cz y k a  w  w ysokości 
5.787 zł. uznała za n ieściągalną i u 
m orzyła, (k o .).

Z W O L N IE N I E  S T U D E N T Ó W  
Z ostali zw olnieni z aresztu  _ pod 

dozór p o lic ji zatrzym am  w  zw iązku  
z rozdaw nictw em  n ieleg alnych ulo­
tek studenci

O B R O T Y  N A  „ K A Z IU K U ”

j  12 kg . chleba tygodniowo. W obec 
zakończenia strajku, w  piekarniach  
podjęto n o rm aln ą pracę.

W IL IA  W Y R Z U C IŁ A  Z W Ł O K I  
T O P IE L IC Y  

W illa  w yrzu ciła  zw łoki topielicy. 
Czaszka kobiety b yła rozcięta. T opie­
licą  okazała sę zaginiona przed trze­
m a tygodniam i m eazkanka W iln al  derobę sta rą  męsko, z a - | nych j  k to r? w yw ołały ” 0- ' ^  ko k ^ iedziło d lo0 tys> oa6b, _ _

m iem am  na pierw szorzędne B ielskie m en tarzy. podpisanym  w cale nie jest ^  1Q przyjezdnych. T o - J u lia  S ie lą v o , zam. p rz y  ul. K o n a r-
B ia łe c k i; teleon 3.39-08. w j r domo; . 1 J - -  -

d) niepcar dn je3t, że ? wyniku 
doniesienia k ilk u  praktykantów,

uższego cza tc nie otrzym a li j  C en y b y ły  nieco wyższe niż
swoich wynagrodzeń. Prokuratura aane- u y - » -
wszczęła dochodzenie, a prawdą jest, 
że defraudację ujawnił Inspektor 
Szkolny . w dniu 22. 1. 1938 r. prze­
kazał sprawę Panu Prokuratorowi.

T E A T R  M I E J S K I :  „Zm ieniam
płe ć" —  kom edia m uzyczna K u rt  
B o rtw ella  w  w ykonaniu zespołu a r­
tystów scen stołecznych.

M E T A L  N A  D Z W O N Y  
( J K )  P a ra fia  P rzem ien ien ia P a ń ­

skiego w  Łuk o w ie po siadała nieg­
dyś piękne dzw ony które zostały w  
rsa siu  w o jn y zarekw .row ane przez  
okupantów. Proboszcz p a ra fii,  ks. 
kan. M azurkiew icz, p ra g n ie  uzupeł­
n ić  dzwonnicę, k tó ra  posiada obecnie 
jeden dzwon, w ezw ał ludność do 
skła d a n ia  o fia r na ten cel, zw łasz­
cza je ś li chudzi o metal.

D otąd złożono ju ż kilkad ziesiąt  
kg . m e tllu .

D O Ż Y W IA N IE  32.000 D Z IE C I  
( J K )  O dbył się w L u b lin ie  p.erw- 

s-zy w aln y Zjazd Sto w arzyszen ia p. 
n. „W ojew ódzki K om itet Pcm ocy  
Dzieciom  1 M łodzieży w L u b lin ie ”. 
N a  zjeździe tym  ustalono m. in., iż

1937 r. a k c ja  dożyw iania dzieci oliję  
ła  2S.000 d ziatw y oraz a k cja  kolonii 
i  pó łkolonii —- 10 500 dzieci. Obecnie 
prow adzona ak cja  dożyw iania obej­
m uje 32.436 dzieci.

N a  zjeździe w ybrano zarząd K o ­
m itetu z pp.; d yr. F e lik se m  Gadom ­
skim  i p. de F ra m e co u rt n a czele.

5 2 - L E T N I Z W Y R O D N IA L E C  
62-ietni Ja n  B ro że k  z U rzędów *  

(pow. lu b e lsk i), oskarżony o doko­
nanie gw ałtu na 11-letniej Teodorze  
Puchaczów nie został skaza n y n a k a ­
rę 1 rok u w ięzienia.

Ś L U Z A  N A  R Z E ^ E  K R Z N I E  
( J K )  W  pow iecie b ialsk im  p ro je k  

tuje się budowę na rzece K rz n ie  ślu 
zy, spiętrzają cej wodę. Zrealizow a­
n i  p rojektu w yn iesie  około 30.000 
i ł .

Pozostaje to w  z w irz k n  ?. pracam i 
ko m isji łąkow o -  m e lio ra cy jn e j Izby

P O S Z U K I W A N E

Były  urzędnik -  maturzysta, żonaty, 
ma na utrzym aniu troje dzieci. 

Pozostaje w  skrajnej nędzy. P rosi o 
jakąkolw iek pracę. Łaskaw e oferty 
kierow ać do kantoru „ A B C " ,  Al. Je­
rozolim skie 3-a dla C. S.

Ł  lody uczciw y i sum ienny intelig.
1 11 człow iek po szukuje p ra cy  in k a ­

senta, m aga zy n ie ra  lub t. p , może 
zło żyć kaucję. O fe rty  uprasi. A .  
R a w icz  W ołom in, Sienkiew icza 2  m  2.

S zlifierz fachowiec dobre świadec­
twa poszukuje pracy. Ł a sk . zgło­

szenia A l. Jerozolimskie 3a.

I w arów  drzew nych przyw ieziono ze 
któ- w si n a kw otę kolo 150 tys. p rzy -  

. . . .  .■ i. ’ „,„u  czym  praw ie w szystkie zostały sprze
rz y  od dłuższego cza .o nie otrzym  HvK- n i« n  w yżu/ p niż

I e) nieprawda jest, i?  zarówno Su- 
I r iio rk i la k  i zwierzchnicy- są czyynny-

w yzsze
w  r. ub. ćo się tłum aczy z iększo- 
nym  popytem  i zm niejszonym  do­
w ożen i i  powodu fatalnego

drÓgZ A K O .‘. C Z K N IE  S T R A J K U

stanu

skiego. M ą ż tra g icz n ie  zm a rłe j zo- 
stnl zatrzym any. D a lsze  dochodzenie 
w y ja śn i tajem nicę je j śm ierci.

N I E L E T N I  Z Ł O D Z I E . B  
W  czasie kierm aszu kaziukow eęo, 

p o lic ja  zatrzym ała k ilk u  m łodocia­
nych złodziejaszków  ja k  to: 8-Iet- 
niego T adeu sza K ozłow skieg o i in-  
n vch  w w ieku lat —■ od 11 do 13.

dz.ęlu funduszom  kom itetu w  zim ie R olniczej w L ub lin ie.

Kronika gdańska
H IT L E R O W C Ó W

statutu™ Z w ią zku  Ż N P  członkam i być , l e j n i e  f b^ e P r“C°W'
nie m o ja , tvm  b a rd zie j nie m ógł b y c . mkow, riefach ow ycft

Snehocki. k tó ry  z N a u - , kowców, i zw alnian e ju ż pracu,

Zajęcia  n ajch ętn iej n a budowie po­
szuk u je  bezrobotny, * ~ i — »

zg łoszenia proszę kierow ać  
jrozolim skie 3a. A B C

Ł a sk aw e  
A L  J a ­

się uznać w szystkie

g? s s z ^
»>■„: i... 7 v p  członkom i bvć le j nie zatrudniać n siebie

sj nie
członkiem  Suchocki, k tó ry  z 
czycielstw em  n ic  w spólnego nie ma.

B . B a rtn ic k i 
In sp e k to r Szko'ny  

L . Ja n isze w sk i 
Podinspektor Szkolny  

TE ICrftk 
P o d in spek to r Szkolny cu jrcy cł:

P A R A D A

«An.u.-> ~ -  - ....... ....... , w  G dańsku odbyła się w ielka pa-
W * d  l iu ^ T m a r c a  został zaitończo- j P rzy złodziejaszkach znaleziono ro t- ratia narodow ych socjalistów  za- 

-  ■ • w ileń skich. P ra - i ne skradzione przez nich n a klerm a - m ieszkaiych na teranie miasta.
szu przedm ioty.

P O Ż A R  W  H U C I E  
W  hucie S z a p iry  p rz y  ul. T a rto -

  w ej w ybuchł poża O k azuje się, se
zw iąz- pożar w ybuchł w skutek pękn.ęcia  
:acują- w anny Jo  topienia Bzkła i ro zlan ia

cych  będzie się m ogło odbyw ać je d y  się m asy szklanej. Straty w ynoszą  
nie n asku -ek obopólnego porozum  e- j ponad j 2 tys- r n & r i F
n ia  pracodaw cy ze zw iązluem  za- N I E Z W Y K L I  G O Ś C IE  ■
w odowym. Pozatem  przyznano p ra - N a ,JCazm kUi zatrzynwmo ^̂8 oszó- 
cow nikom  u rlo p y  wypoczynkow e, stów w a r izawpklch, p rzy b y ły ch  do 
w szy stk im  bez w zglądu na ilo ść p ra - W iln a  n a  „gościnne o s t ę p y  _ *>c- 
cujr.cych w zarfadzie. W yn agro d zę- staną om pod eskortą w y sian i

m arszu propagandow ym  w zięło u- 
dzial około łOGJ osób.

Na m niejszych uiicach m lodziez 
narodowo - socjalistyczna zaczepiała  
Polaków  dom agając się od nich salu­
towania sztandarów  przez podniesie­
nie ręki.

P A R A G R A F  A R Y JS K I 
D L A  L E K A R Z Y  

D n ia I kw ietnia r. b. zostaje w  
dla lekarzy

Rińsfc, dnia 21 Igtitco 1938 roku. i nie za prace będzie w yn osić 50 z l . . W arszaw y .

G d a ń sk u  w prow adzony  
do przyjm ującycąh p a cjertó w  członków  kiem św ietlicy jest p. insp 

1 gdańskich kas chorych paragraf a ry j- gospodarzem p. Borów ko

ski. Zw iązek lekarzy gdańskich za­
w arł z ka ami chorych umowę, zgod­
nie z którą dopuszczą one do lecze- 

: nia sw ych członków  tylko A ry jc zy -  
I lców oraz takich lekarzy żydów , fctó- 
I rzy przed 1914 r. osiedliii się w  

G dańsku i tu pracow ali w  czacie dzie 
łań w ojennych na sam ym  fronc.e. 
Z ogólnej liczby 23 lekarzy żydów  
mało zyska w  ęc pacjentów  z Kasy  
C h o ry-h . (o .),

O T W A R C IE  Ś W IE T J -IC Y  
Z dniem 7 marca po dłuższej prze­

r w ie  otwarta zostanie w  G dańsku w  
Domu Eolskim  przy ul. W algasse  
ńwietlica im. L isa  - Kuli. K e ow n

Salew skL


